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Wtorek.  J J .  Środopoście.

 ̂ J czoraj w kościele XX.  Karmeli tów na Kra-  
j s^i em Przed: iako w doroczny odpust Śgo  
j. * e fa,  Artyści muzyczni  w czasie summy gra- 
ai| Józefa D a m seg o  Nr 2 in C.,  Gradu-

t y u h e l l e g o ,  Ofertorjuin Józefa E lsn e r a .  
s l . , ' PAN raczył  udziel ić JPani Zuzannie S c -  

. Poddozorczyni Instytutu Rząd: Wychowa-  
Po"1 . '̂,U'Ł!1> przez wzgląd na gorliwość,  z iaką 
0 . le*zone sobie obowiązki  wypełnia ,  oraz na 
 ̂ 'mione i ej zdrowie,  pensją, z ty lułu szczegól-

 _C1 nagród, z ł .  1200 rocznie i do śmierci .
‘‘ Omitet wyznaczony z Cz łonków Towaęzy-  
a Dobroczynności  i Zupy Rumforckiej do 

 ̂ Parcia ubogich teraźniejszym wylewem wo- 
.1f dotkniętych,  rozpoczął  -swoie czynności  ma­
po, . szczp8Ólnie na celu zasilanie żywnością i 
^ . ^ s z c z e n i e m  tych nieszczęśl iwych,  oraz roz- 
<JQ , zasi łUów do zaopatrzenia się w potrzeby  
o,i a szego utrzymania życia.  Juz znaczna li- 

tych b i e dn y ch ‘używa owoców dobroczyn­
n y  ,, Za'ęcia się komitetu,  który pragnąc przy.  
tlili ° ll^atwiei | i e mieszkańcom miasta w składa-  
Cl y 0^ar) upoważni ł  tym końcem wszystkich  
Piśin'11*'^™ * ’m'r n ia ’ nazwiska w niniejszem 
p p  10 w ólnin 1 7 b. m. ogłoszonych,  oraz JP.  
*-*rn\l"‘era  ^upca przy ulicy Kraków: Przedni: 
0, .  f ' S/''<ałego,  do przyjmowania onych i wrę- 
P'ze?^-1'*6 Dsi^5,eczkł , w które każdy ofiarę 
c) c , s'§ z łożoną zapisać raczy.  Dla życzą-  
„ j ^ ^ ' g e i a  Sig zbieraniem składek  na cci tak 
łet  , t,e i ny wsparcia cierpiącej ludzkości,  Korni- 
W ] książeczki  oJctórych powyżej .mowa
Wej jy u J a n ik o w s k ie g o  przy ulicy Miodo-  
Ce g r ^81,  któro zgłaszaiącym sig wydawa-  
k(Sw Dodaie sig,o zamieszkaniu tych cz łon-  
s*y|r> l o°^ komitetu,  których one w piśmie na- 
Ue „• * daty powołanym wyszczególnia­
ły^ ■ L a mianowicie:  l’P. Franci: H ’n ło -

eSo  ulica N o „ y  Świat Nr  1275; Leona Hr.

:Ł u b ieńsk iego  ulica Królewska Nr 1066; Mau­
rycego P ę tko w sk ie g o  ulica Grzybowśka Nr  1025.  
—  Wczoraj w Redakcji  Kurjera do składek na 
uszkodzonych wylewem W is ły  z łożono:  od C.  
D. zł .  30 gr.  5, od Bezimiennego z ł .  5, od 
małej  S ła s i  O... .  która przez własną dziec in­
ną litość dla nieszczęśl iwych uzbierała węzoraj 
sama w puszce z ł .  5 gr.  2 ,  od 8mio-letniej  
Panienki A .B .  z ł .  3, od E. L.  K. z ł .  6 gr. 20,  
od J. Z. dukata wz loc i e ,  od J. B. przy ogro ­
dzie K.. . . .  dukata w złocie,  od J. W.  zł .  2,  od  
K. B. R. z ł  35,  taż dla Ojca z Ggiemdzieci  z ł .  
5, dla Instytutu mor: zan: dzieci z ł .  10, dla 
Wdowy z 2 dzieci z ł .  10, dla Starca bez ręki  
zł .  10. NB.  Ten Starzec mieszka na Pradze i 
doznał  skutków teraźniejszego wylewu.  Do dnia 
wczorajszego włącznie  zebrane w Redakcji  Ku­
rjera z ł .  1027 gr. 15,  z łożone wczoraj zosta­
ł y  do kass Towarzystwa Dobr: i Zupy Rumforr.  
Przysłano także wczoraj karteczkę tej treści,: 
, , Załączam pugilares z papierami który został  
znaleziony na ulicy.  Właśc ic ie l  niniejszego  
pugilaresu z ł oży  w Redakcji  Kurjera zna leźne ­
go zł .  18, która to sumka użytą zostanie prze* 
zn a le z io n e g o  na wsparcie nieszczęśl iwych za­
lanych przez wylew W i s ł y . “ —  W świeżo wy­
szły m Nrze 12 T y g o d n i k a  R o ln ic z o -  T ec h n o lo ­
g ic zn e g o  znajduie sig między innemi artyku ł:  
O u p r a w ie  d w ó c h  n o w y c h  ro ś l in  p a s t e w n y c h ,  -r— 
W  wczorajsze/n ciągnieniu Lolcrji  liczb:, wy­
grano w Kantorze P. iV anassc  Est rakt  deter­
minowany na Nr  71 z ł .  9 , 726  gr. 5. W tymże  
kantorze dostać można lossów kupnych do 3ej 
klassy we wszystkich częściach.—  Jutro dla n ie ­
przewidzianych przeszkód,  nie będzie żadnej  
zabawy w Ressursie Kupieckiej .  —  Między W ar­
szawą a Pragą, przewóz dostatecznie iest urzą­
dzony tak dia pieszych,  iako też wszelkich po ­
wozów.
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W  Płocku- w (Truli a r  n r  K u l ig a , w ysz ed ł  * 
pod'  prassy T om  I  Z b io r u  P o e z j i  n ow ych , A .  
Z d źa rs k ie g o ,  dawniej  zapowiedzi any,  T o m  II  
waczął się iuż drukować .  Wy da wc a  uprasza o- 
soby  za jmuiące  się zb i er an i em p r z e d p ł a t y r  a- 
By ią ł a skawie  nad es ł a ły  p r zez  pocztę,  r a zem 
a listą im ien ną  p r enum era to rów  dla umieszcze­
nia iej p r zy  tomie I l g im .  Oba  T o m y  obe jmo­
wać będą  iu?. o ryg ina lne ,  iuż naś l adowane z 
i ięzyków obcych p ł o d y  poetycki e ,  i r ozp rawę  o 
Poez j i  n iemieck i e j .  P r z ed p ł a t a  może być t y l ­
ko  zb i e r aną  do końca  Marca r .  b. ,  po k tó ry m 
to> czasie dla n iespodz i anych  wyda tków,  cena 
sk l epowa  ca ł ego  dzielą-  ozdobionego  2ma  r y c i ­
nami ,  i okładkami-  te l i tograf j i  W i e j e  w W a r ­
szawie,  znacznie podwyższona zostąnie.  Czyn i  
się p r zy ty m uwagę,  że T o m  I s zy  dopie ro  po 
wydan iu  l igo;  p r en u m er a t o r om  dla oszczędze­
nia  wyda tków zwłaszcza w dalsze s t rony  ode ­
s ł any  będzie .  W y da w ca  pros i  t akże  osoby zbie- 
ra i ą cc  p r ze d p ł a t ę ,  mianowicie  z Sandomie rza  t  
Lub l i na ,  aby nie za ł ączone p r zy  l i s tach nade­
s ł a n yc h  z p r z e d p ł a t ą  l i sty p r enumera to rów ,  u- 
dz ie l ić  wkró tce  r a czy ły .  A. Z dŁ arsk i.

Z  P e te r s b u rg a .—  W  Ukazie  N.  PANA do 
rządzącego  senatu z dl 31 G rud :  r ,  z. Znaj d u i e 
się, iż wzamia rze  podnies ieni a dobrego  by tu  i 
pomnożeni a  ludiiości- - miasta1 P o ło c k a ,  tameczni '  
ku pc y ,  r z emieś ln i cy  i mieszczanie o t r zy ina i ą  u l ­
gi  i swobody,  a szczególniej  uwolnieni e p r z ez  
Hat ki lkai  op ł a t ’ g i l dy jnycb;  poda tku  poduszne-  
go i t 1, p . —  Prezes  i zby skarbowej ;  Grodz i e  u f  
T.adzca Kol': Baron- T au b e , na w ła sną  prośbę,  
o t r zy mui e  uwolni en ie  od tego urzędu  i zal i ­
c z o ny  zostaie do- Minis t ers twa skarbu;  na iego 
mie j sce  mianowany  P rezes  2 oddz ia łu  rządt i  
obwo:  Bia łos tock iego ;  Radca  s t anu  W ie le n iu , 
sp na miejsce  tego ostatniego- u r zęd b i k  do- szcze: 
po l eceń  p r z y  minis terswie ska rbu ,  Radca  stanu 
T a  was t . —  Z  O d e ssy  donoszą,  że  s tosownie do 
Na jwyższego  Jego  Cesar sk i e j  Mości- r ozkazu  z 
dl  2 4  Euf:  (8 Marca) ;  w k tó r y m  u p ły w a  80 dni  
od! ostatniego- wypadku-  śmierci- z zarazy ,  r o z -

c i ągn i ę ty  z tego powodu kofdof i  w ok o ło  W<*‘ 
sta,  zostaie zwinię ty,  i mieszkańcy Odessy "G ,  
dą  na nowo w z w y k łe  s t osunki  z ościenneff* 
gub e rn j ami .  W  ciągu 6cio- tygodn iowego  t r wa 
nia zarazy  w Odess i e ,  s t ało  się of iarą tej k|S 
ski  108 osób. Z l iczby Zarażonych wyzdroW>a" 
ł o  17, i z tych 8, iuż iest  wpuszczonych d® 
miast a .  ,

F r a n c ja .  —  Z Tulonu  9 , 000  wojska od p ł y ' ’*Ł 
do A lg ie r u ; s tatki  parowe  są iuż w tym c d  
p rzysposobione .  Prócz lego uzbra i aią  się 
Korwe ty  przewozowe.— Konsul  G a r a w a n i  p'i'*c 
o d p ły n i e n i e m  do E u ro p y ,  zos t a ł  uwięziony 
rozkaz  Mar sza łka  W a l e .  P.  G a r a w a n i  chcia 
w Paryżu  wnieść prot es tac ję  przeciw swoiej dy* 
m i s s j i . —  S ta r an iom A dm i r a ł a  Russę  udał® 
się sprowadzi ć z up e ł n e  po iednan i e  mi fd^J  
T u r c j ą  a F r a n c j ą . —  O k o ło  50 of f icerom bel* 
g ick im u  b awiącym w Pa ryżu  za u r l opem,  ro*‘ 
kazano  wrócić do pu łków.  — W y s z ł o  p 1' 
pismo intej-essuiące,  Pana  L e o n a r d a , pierwsz®' 
go f ryz j era  Królowej  M a r j i  A n to n in y ,  z a w -c ' 
ra i ące  wiele anegdo t e k  i cha r ak t e ry s tyk ,  p®' 
ży t ec zny ch  dla his tor j i  o rewolucj i  f rancuzk icj- ' 
—  Dio g i  w prowincj i  są bardzo  u szkodzone . - - ’ 
P r zed  k i l k ą  dn iami  po iedynkowal i  się w Lu" 
new  ilu  Syn  J en e r a ł a  i Of icer  od karafcinjero1*! 
2gi zos t a ł  tak nieszczzęśl iwie ugodzony,  że ku” 
la zgrucho t a ł a  mu obie r ęce ,  i p r z e szy ł a  n* 
wsk roś  eiało.  —  Z  L u gdu n u  wys łano  32 chiruł" 
gów do. armj i  a f ry ka ńsk i e j .

T w o j a . —  M ech m ed  A l i  o d ł o ż y ł  swój wj* 
iazd: do wyższego Eg ip tu ,  i zostaie w K a i n 6 
dla lepszego k ie rowania  pr zygo towaniami  d° 
wyprawy S y r y j s k ie j .  W ic e  Król  E g ip t u  zda '  
ie się wcale nie zważać na pr zeds tawien i a  u'  
czynione mu  przez  mocarstwa europe j sk i e ;  cią* I 
gle  stara- się pomnożyć  swoie wojsko,- miano* 
wicie m a r y n a rk ę .  T ym cza se m w S y r j i  zabu'  
rżen ia  nie ustaią.  — - F lo ty l l a  S z w e d z k a  zaW'  
nę ł a  do A lu x a n d r j i .

H i s z p a n j a .—  E sp a r te r o  n a p i s a ł  list' do M*' 
nis t ra  wojny,,  w k tó r y m  usprawiedl iwia  s i ę  z *a
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rxultf,  u czynionego  mu względem opuszczenia 
Ralmasecly. —  Od dz i a ł  Jzabel is łów,  z łożony  z 
ŻO batal jonów piechoty i 400 iazdy pod do ­
wództwem Jene ra ł a  Ri.be.ro w y r us zy ł  z Logro- 
n jo  do J r a g o u ji.  —  R z ek a  G w ada tkw iw ir  wy ­
s t ąp i ł a  ze swego kory t a ,  co z rządz i ł o  bardzo 
Znaczne s zkody,  mianowicie  w Sew illi-  —  Zwy-  
oięztwo J e n e r a ł a  F lin ter  poda ło  Jzabel is tom 
nieco poluchy.

N ie m c y .—  Mał żonka  Xcia A le x a n d ra  W i r -  
l em be rgsk i ego  (Kró l ewna  Francu: : ) ,  uda się do 
Paryże7, dla oczekiwania  swoiego połogu.  —  
Nowy Pose ł  t ur eck i  przy dworze  aus l r ja ck im 
p rzybędz i e  do W iednia , z początk i em p r z y ­
sz ł ego  m ie s i ąc a . —  W  n i ek tó rych  miejscach d a ­
ł o  się uczuć 6 go b. m. l e kk i e  t rzęsienie  z i e ­
m i .  Cesarz  i Cesarzowa Ausl r ja :  7 S i erpni a
Wyiadą z W ied n ia  na  koronac ję  do U edyo lanu , 
wjazd do tCgo m i a s t a  odbędzie  się 3 1  s i e rpn i a ,  
a koronacj a 15 września.  r

R o zm a ito śc i.—  Bieg ły  Anatom i Badacz na- 
t u ry ,  Professor  K reczm ar  m i a ł  u s i ebie  00 l e ­
tn ią  kob ie t ę ,  k tó r a  b y ł a  r z ąd k i em  z j awisk iem 
n a tu l y i p rzedmio t em badań leka r zy .  W doj-  
rza l szych latach o t r zym a ł a  na g łowie  wy ro ­
s tek,  podobny  do rogu,  k tó ry  per j ody cznie z r z u ­
cała,  i a k t o b y w o  u ieleni .  Na  miejsce dawnego  
wyrostka ,  u ka z a ł  się zaraz d rug i ,  k tó ry  r y c h ł o  
d o s z e d ł  wielkości  p i e r ws zeg o .—  Ko tka  wpraw­
dzie i es t  zwier zęc i em ba rdzo  upa r ł em,  iednak -  
i a • czasem można i ej użyć do wykonani a  s z tu k  
rozmai tych.  P r ze d  k i l k ą  la ty  widziano-w P a-  
ryżu  osobliwość,  źe ko ty  d a ł y  konce r t .  Zwie-  
r zę t a  te s t a ł y  w szeregach* a p r zed  niemi  leża­
ł y  noty; .  w ś rodku  m a ł p a  wyb i i a l a  t ak t  l a s e ­
czką-. Za  t ym znak i em koty w yd aw a ł y  miau ­
czenie  tak  rozmai t e  w t onac h ,  iż można by ło '  
Ib’ uważać za konce r t .  Publ iczność nazwa ła  t e ­
go rodzaiu widowisko- Koncertem  m iauczącym . 
*“* W  czasie t e r aźn ie j szych  kon t r ak tów  W l i i - 
tOH’te, znajdowal i  się Wi r tuoz i  L ip iń sk i  i‘ 4 r lo \  
każdy  d a ł  po ' 2 koncer ty ;  L ip iń sk i  m i ew a ł  zna- 
o*nie więcej; s ł uchaczów.  C en a  bi l etu  b y ł a  d u ­

k a t  w złocie.  B y ł  także Śp i ewak franCuzhb 
Rris (B r i ce)  syn znanego w Warszawie  t enory- ’ 
sty,  oraz C y pr j a n  Rom berg  Easet l i s ta ,  ci mniej  
miewal i  s ł uchaczy.  Nako n i ec  7miole tui  For t e-  
pjanista Tomasz  Szpakow sk i, ale na ten k o n ­
cer t  n i k t  n ie  p r z y b y ł  dla s ł yszen ia  tej dzie- 
c iny .  —■ Ab raham fle/o b y ł y  Mini s t e r  skarbu '  
Be i a t une t ań sk i eg o  i N a d r a b i n N -iizy  i W igiem ,- 
obecnie  ż r i ą c y  w P a r y ż u , n ap i s a ł  odę he b ra j ­
s k ą  na zdobycie  K onstan tynyy  i z ł o ż y ł  ią w 
ofierze Królowi  F ra n c u z ó w . —  Przed  s ądem a n ­
g ie l skim stawiono n iedawno kobie t ę ,  o sk a r ż o ­
ną o k radzi eż .  Ze zna ł a  winę,  lecz późnie j  o k a ­
za ło  się, źe n iedosta t ek  do tego ią zmusi ł .  
P rzet o  Sędziowie wydali  wyrok na st ępuiący : „ U -  
znaie tny osk arżoną  za n iew inną  i spodziewamy się 
j e dnak ,  źe na p rzysz łość  nic takiego  nie uczy rti!“  
 Cóż powiedzą  czyte ln icy ,  gdy us łyszą  o n ie ­
w idomym,  k tó r y  widzi a ł  n os em ?  Opowiada 
to publ i cys t a Sm et, ze wszech m ia r  zasługu* 
iący na wiarogodność.  O tej osobliwości t ak  
donos i :  „ Z n a ł e m  wieśniaka, ,  k tó ry  po u t r ac ie
obu oczu, w idział  nosem.  Będąc  ieszcze dzie.- 
ck i em u t r ac i ł  p rawe oko,  a d rug i e  w późni e j ­
s zym wieku,  p r zy  upadku  z ' d r zewa,  z k tó r ego  
chc ia ł  urwać Wiśnie. Nat ra f iwszy twarzą  na1 
c ie rn i e ,  n i e t y lk o  się z r an i ł ,  ale pozbawi ł  się 
t akże  swoiego zdrowego oka:  W i d o k  iego'
b y ł  p rzer aża iący .  Ch i ru rgowie  sądzi l i  iż -źrze-’ 
nica zu pe ł n i e  i es t  u szkodzoną,  p rze to  ranę '  
z wierzchu zagoil i .  Po up ływie  12 tu- m ie s i ęcy  
po" tern nieszczęściu,  n iewidomy  spoczywając 
na ’ s ł ońcu,  nag le  u j r za ł  p rzez o twory nosowe 
murawę ,  i od’ tego czasu wszystko rozeznawał , .
co mu  t r zymano  pod nosem.  ( ??? )  —  Nieda ­
leko'  W  ejsenfels  u d a ł o ’ się pas tuszkowi Wy­
uczyć psa' wydawać l udzki e  t ony ,  a UaWet riie-’ 
k tó r e  wyrazy.  Pies  został  da rowany  zn a k o ­
mi t emu  Panu,  lecz Pas tuszek drugi ego '  psa ii i# 
riie m ó g ł  wy uc zyć .—■'A ng l ik  u ło ży ł  sobie  zas­
t a w k ę  rzucać do gó ry  dużą p e r ł ę  i' podchwy-  
Jać ią uchem.  Nieszczęściem p e r ł a '  Wpadła  W 
ucho dość g ł ębo ko j .ws ku tku  tego pows t a ł  wi'zodl
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,w g ło w ie ,  a nieroztropny o ry g in a ł  p rzy p ła c i ł  
■ ̂ c i e m  swoi i |  z a b a w k ę .

PRZYIECHAL1 do w a j i s z a w y .
Chociszewski  Józ:  z Klonowa;  Suski  Grze:  Dz.e: 

z Łaski ;  Biernacki  Dyopi :  Dz.e: z Maszkowic,  Ma 
s łowski  Fe l i x  Dzie: z Leszcza.

O O S I  E S I K S I A.
W  Dobrach Wisznickich Obwodzie ^ d z y n s k n n ,  

Guberuj l  Podlaskiej ,  wyinierzouemi zostały 04 KU 
L O S J J  każda z tych zawiera morgow ornych b, 
prócz  tego p ó ł  morgu Łąk i ,  z której  2 razy uo r o ­
ku trawę zbierać wo l n a  , grunt  test średni ,  dobiy  
urodzajny.  Położenie  tych kolonj i  >est bardzo pię­
k ne  i wesołe,  ied.iij s t roną dotykaią strugi bielawy,  
znajduią sie w środku 3ch miasteczek handlowych,  
to iest  od miasta Wis zn i c  wiorst  4 ,  od m, t.oso- 
sza W. 5, od tn. Łoinaz w. 6. Koloil]e te będą wy­
puszczone na wieczne czasy sposobem eml. leuty- 
cznyin,  zkazdej  takiej  k o l on , . nowo Nabywca opł a­
cać bedzie rocznie zip .  2 4 ,  a k tóry  zacznie się za ­
r az  budować,  3 pierwsze lata wolny będzie od opła-  
■ty. Drzewo do budowl i  w te, okol icy test Unie.  
Oprócz  tego zał ożona  p r zez  Dziedzica tych Dobr
fcassa wsparcia,  z której  każdemu z nowonajrywcoyv
cześć Jadana pieniędzy,  na mały procent  udzieloną 
być  moje .  W  tych samych dobrach pod miastem 
Wiszni ce  nad st rugą Sielawą,  znaidme się Młyn wo­
dny o 2ch k o ł a c h ,  w dobr ym stanie będący i  
Wia t raki  do jwypn-»c*.nia w wieczną dzielząw« , 
przyległem' ,  gruntami  do tęgo,  kro.  yob roz egłosc 
na miarę nowopolską wynos ,  morgow 80 pi.  100, 
w tej przes t rzeni  staw za,mnie mórg:  10 pręt.  _/0b- 
Ł ą k i .  z których 2 razy do r oku  zbiera s,ę siano 
mor gów 20 pr.  32, , resztę  przest rzeni  z»)m.,.e grun t  
orny,  pas tewuiki  i zabudowanie,  opłata roczna z te
g o  wszystkiego zł.  3,000. . .

G mil  14 od Warszawy,  iest  do sprzedania o k o ­
ł o  2,000 centnarów S I A.NA. wyborowego z ł ą k  g ó r ­
nych.  z odstawa do Wa rs z awy  lub bez odstawy,  ma- 
iący clieć nabycia,  zgłos ić się zechcą poanforujacyą 
do właściciela domu Nr 1777, przy  ulicy! S. JersJuej .

1,000 zip. Nagrody,
za dostrzeżenie lub uięt ie  posiadaiącego Lis ty_ Zasta­
wne z k u p o n a mi  włącznie  za pół rocze  bieżące w 
F łoc ku  z dnia 3 na 4 b. m. Marca,  skradzione  w o- 
eólnej  Summie  Zł .  43,100, następujące Nuinera : Li ­
tera B 7S3, I ,S67, 1.911, 62,679,  92,461- L ' t ; r ?  O. 
4,798, 4,799,  5 , 5 ' 4 ,  .1,023, 8,283, 9 , 11 d,9,30d,  9,304, 
•9,305, 14,602, 67,291, 70,413, 89,682, ;90,3J9, 10^966,

K, 067. Lit: O. 68,699. Lit: F . 21 ,534 ,24 ,536 , 24,537, 
24,533,  21,881,  73,811, 83,799, 98,414. Z kaSdą po ­
myślna wiado,niośaią zgłos ić  s i ę  inozna do VSłaeU 
ćiela domu pod Nr 2566 w Warszowic ,  lub do p o­
szkodowanego Antoniego Gizinskiego Dziedzic 
Dóbr  Łuk omie,  w Pł ocku .  _

M aciory  i T r y k i  do sprzedaży .  Z ow­
czarni  we wsi Kózki ,  pod zarządem n i ­
żej podpisanego zostaiącej,  będzie oko

  io 150 Macior w r.  b.  do sprzedania.
Maciory te są w najlepszych latach i do chowu z u ­
pełnie  zdatne,  gdyż nie iest to brak,  ty lko  są to te 
Maciory,  które  tam .ciągle były  uzywpne,  a teraz 
powodu iz przez inne tutejszego stada zastąpione z o­
staną,  sprzedane być mogą- T r y k i  zas .ak zwyk e 
lat  poprzednich i w bieżącym rok u z tutejszego stada 
sprzedane być mogą.  Kamyszów d. 10 Marca 

L iu lw ik  W  osins/ci.
P r z y b y ł  LANDKLTCZER wygodnym P ow o ze m ,  

może zabrać z sobą PASSAŹL.UÓW do Włoc ł awi a ,  
Berl ina,  Drezna ,  Hamburga i innych  miast  niemie­
ckich.  Stoi w Hotelu Drezdeńskim .

Pan Stanisław C za p l iń sk i  od pe łn ienia  dalszych 
obowiązków dla .nas, uwolnionym został .  L a d o  et 
Drcseł  w Geisenheim.

J a n  K a r o l i  n a b y w sz y  n i e d a w n o  A p l c k p  w .  
S o k o ł o w i e  G u b e r n j i  P o d l a s k i e j ;  po  u r z ą d z e ­
n i u  one j  n a le ż y c i e ,  z a o p a t r z y ł  s ig t a k o ż  w W o d ­
k ę  Ko końska w n a j l e p s z y m  g a t u n k u ,  niemniej  
w z a p a s y  r o z m a i t y c h  K a d z i d e ł .  _

Wc zo r a j  wyciągnięte Nra  6 ! .— 87. -16- -  5. 71.
Dziś rano zi iu.ua s topni  1. Wczoraj  w [Hiłu: ciepła ,*.
T P A T R  ROZ MAI TOŚCI .  Ju t ro  Nienawiść  Ko- 

biet. I I  raz M in a  cav k a  B u rm is trza .
Dziś w Kawiarni  przy ulicy Miodowe.; w doiwu Gra­

bowskiego,  grać i ‘śpiewać będą Hessen \ f łage jim ójs ter .
Dziś w Kawiarni  n<i rogu ulic Bielańskiej  i H o ­

rn a ck i ego w domu Li lpopa Ne 600, nowo przybyła  
famil ja / / a n  grac j śpiewać bedzie od godziny 6*

Dg-iś w Kawiarni  ob*/k UWtu<za fauiiHe i fa u z e r  i 
JMitrrjter grać i śpiewać będą od godziny 6 do 10.

Dziś w paw i a m i  na Tłót n iekietn w dt>mu dawniej  
Ossol ińskich od r ogu ulicy Rymarskiej ,  fjupilja Pi o- 
c in  grać i śpiewać będzie od godziny 6 do 10.

Jutro  u Hogaskiego p rz y  u l icy  D łu g ie j  A r  550- 
ŚNIADANIE:  .Stok.fi41» po knpticyń:,  Szczupak z sow: 
kaparo; ,  Karp na sz»ró,  Sandacz l in i a : ,  Pierożki  z 
powidła: ,  Zupa ryb;  i Rosoł .  K OL AC JA:  Jaka n* 
occie sadzo:,  Ryby sina&o.ina zimno,  Kot lety cielęce*


